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D rukiem  i nakładem  Drukarni N adw ornej W . Deckera i S p ó łk i w  P ozn an iu . —  R edaktor od p ow ied zia ln y : N . K am ieński.

O r d y n a c y a  gmi nna.
Tytuł I I .  O gminach majtjcych więcej niż 15 0 0  mieszkańców.

(D alszy ciąg.)
R o z d z i a ł  I V .  O cz y nno śc ia ch  zwi er z ch no śc i  gmi nnej .

§. 4 9 .  Ra da  g m i n n a  moż e zo b o w i ą z a ć  gmi nę do w y k o n a n i a  s l u ź ebn i c tw  
( t ak  r ęc z n y c h  j a k o  tez z z a p r zęg i em)  celem usku te cz ni en i a  r o b ó t  g m i n n y c h ;  
s ł u ż c b n i c t w a  te cenią  się wed le  p ieniężnej  ich w a r t o ś c i ,  a podzia ł  ich nas tąpi  
na zasadzie p o d a t k ó w  g m i n n y c h ,  l ub  w  b r a k u  t y c h ,  na zasadzie  r z ą d o w y c h  
be z po ś r edn ic h  p o d a t k ó w .  Od st ąp i en i e  od t a k o w e g o  podzi a ł u  musi  b y ć  za ­
t w i e r d z o n e  pr ze z  r a d ę  d e p a r t a m e n t o w ą .  S ł u z c b n i c t w a ,  z w y j ą t k i e m  p r z y  
p a d k ó w  k o n i e c z n y c h ,  mo żna w y p e ł n i ć  pr ze z  o d p o w i e d n i c h  z a s t ę p c ó w ,  lub 
t e ż ,  po  po p r z e d n i e m ich o ce ni e ni u ,  opłacić  w  kas ie gmi nne j .

§. 5 0 .  W y d a n e  j u ż  d a w n i e j  w  p o j e d y n c z y c h  czę ś c i ac h  kraju p r a w a  

i p r z e p i s y  d o t y c z ą c e  l a s ó w  g m i n n y c h  p o z o s t a j ą  w  s w e j  w a ż n o ś c i ,  d o p ó k i  

ich z mi ana ,  d r o g ą  p r a w a  nie  nas t ąp i .
§. 5  1. Ra da g m i n n a  obiera  p o b o r cę  gmi n n e g o  i oznacza  k a u c y ą ,  k t ó r ą  

t e n ż e ,  j a k o  też inni  u r z ę d n i c y  gmi nn i  z ł o ży ć  muszą .
§. 5 2 -  P o b ó r  p o d a t k ó w  g m i n n y c h ,  j a k o  też k as y  i r a c h u n k o w o ś ć  ki lku 

gmin  , można  p o w i e r z y ć  j e d n e m u  pob o r cy .
§. 5 3 .  Z w ie r z c h n o ś ć  g mi nn a  o d b y w a ć  będzie  j a k o  władz a  mie j sc owa  

i adm i n i s t r a c y j n a  w  gmini e  n a s t ęp u j ące  c z y n n o ś c i :  1 )  W y k o n a n i e  p r a w ,  
r o z p o r z ą d z e ń  i p o s t a n o w i e ń  w ł a d z  nad nią  p r z e ł o żo n yc h .  2 )  P r z y g o t o w a ­
nie  u c h w a ł  r ad y  gmi nne j  i w y k o n a n i e  tychże .  Z w i e r z c h n o ś ć  g mi nna  może 
w a h a ć  się z w y k o n a n i e m  t a k o w y c h  u c h w a ł  r a d y  g m i n n e j ,  k t ó re  u w a ż a  za 
s z k o d l i w e  dla d ob r a  g m i n y .  Jeś l i  w sku te k tego ża dne  nie nas t ąpi  p o r o z u ­
mienie  się o b y d w ó c h  w ł a d z  g m i n n y c h  na najbl iź szem posi edz en iu  r a d y  g m i n ­
nej  , na t enc zas  nal eży udać  się po r o z s t r z y g n i ęc i e  do  r a d y  d e p a r t a m e n t o w e j .  
T o ż  s amo  r o z u m i  się w p r z y p a d k u ,  g d y b y  z w i e r z c h n o ś ć  g m i n n a  u w a ż a ł a ,  
iż na l eży z a p r o t e s t o w a ć  p r ze ci w z a m i a n o w a n i u  w y b r a n e g o  p o b o r c y  ( § . 5 1 ) .  
3 )  A d m i n i s t r a c y a  z a k ł a d ó w  g m i n n y c h  i d o z o r o w a n i e  t y c h ,  dla k t ó r y c h  o s o ­
b n y  j e s t  w y z n a c z o n y  za rząd.  4 )  A d m i n i s t r a c y a  d o c h o d ó w  g m i n y ,  a s y g n o -  
w a n i e  d o c h o d ó w  łub  w y d a t k ó w  u z a s a d n i o n y c h  e ta tem lub  s z cz eg ół ow em i  
u c h w a ł a m i  r a d y  g mi n ne j  i d o z ó r  nad r a c h u n k o w o ś c i ą  i kasą.  O każdej  r e g u ­
l arne j  r e w i z y i  k a s o w e j  nal eży z a w iad o m ić  r ad ę  g m i n n ą ,  ab y  też mogła  d e l e ­
g o w a ć  j e d n e g o  lub  ki l ku c z ł o n k ó w  z s w e g o  g r o n a ,  k t ó r zy  by tej cz ynnośc i  
byl i  p r z y t o m n i .  P r z y  n a d z w y c z a j n y c h  r e w i z y a c h  k a s o w y c h  należy z a w e ­
z w a ć  p r z e w o d n i c z ą c e g o  r a d y  g m i n n e j ,  lub k t ó r eg o  z c z ł o n k ó w  r a ź n a  zawsze  
w  t y m  celu p r ze z  n iego w y z n a c z o n e g o .  5 )  Z a s t ę p o w a n i e  g m i n y  w  p r o c e ­
sach.  6 )  A dm i n i s t r a c y a  m a j ą t k u  g m i n y  i o b r o n a  je j  p r a w .  7 )  U mi eszc za ­
nie  u r z ę d n i k ó w  g m i n n y c h ,  po  znies i eni u  się p o p r z e d n i e m  z r a d ą  g m i n n ą ,  
i d o z o r o w a n i e  ich włąc zn i e  z p o b o r c ą  g m i n n y m .  8 )  P r z e c h o w a n i e  akt  
i d o k u m e n t ó w  g m i n n y c h .  9 )  Z a s t ę p o w a n i e  g m i n y  na z e w n ą t r z ,  i u k ł a d a ­
ni e  się w je j  imieni u  z wł ad zam i  i osobami  p r y w a t n e m i ,  z a j m o w a n i e  się 
k o r e s p o n d e n c y ą  i s p o r zą dza n i e  d o k u m e n t ó w  g m i n n y c h  w  or yg inal e .  Do k u  
me nt a  imieniem g m i n y  p o dp i su j e  p r a w o m o c n i e  b u r m i s t r z  lub j e g o  zas tępca .  
1 0 )  Rozdzi e l an ie  p o d a t k ó w  g m i n n y c h  i s l u ź e b n i c t w ,  wedl e  p r a w  lub p o ­
s t a n o w i e ń ,  na t y c h ,  k t ó r z y  do nich s ą  z o b o w i ą z a n i ;  w y s t a w i a n i e  sp i s ó w  
p o d a t k ó w ,  i sk o r o  j e  b u r m i s t r z  uz na  za w y k o n a l n e ,  nakazan ie  p o b o r u .  
S p i s y  p o d a t k o w e ,  za n im za w y k o n a l n e  u z n a n e  z o s t a n ą ,  m u s z ą  w p i e r w  
p r z e z  d w a  t y g od n i e  leżeć w miejscu do st ę p oem.

§. 5 4 .  Z w i e r z c h n o ś ć  s t a n o w i ć  moż e t y l k o ,  j eś l i  więcej  n iż  p o ł o w a  jej  

c z ł o n k ó w  j e s t  p r z y t o m n ą .  — P o s t a n o w i e n i a  o d b y w a j ą  się większośc ią  g ł o ­
s ó w .  P r z y  r ó w n o ś c i  g ł o s ó w  r o z s t r z y g a  g ł o s  p r e z y d u j ą c e g o .  P e z y d u j ą c y i n  

je s t  b u r m i s t r z  lub  j ego  zas tępca .  S u b s t y t u t ,  n a w e t  ch o ć b y  nie b y ł  zas t ępcą ,  
ma udzi a ł  w o b r ad a ch  i p o s t a no wien i ach .

§. 5 5 .  B u r m i s t r z  k i e ru j e  cz yn nośc i am i  zw ie r zc hno ś ci  gmi nn e j  i rozdziela  
je .  — W e  wszys tk i ch  p r z y p a d k a c h ,  w k t ó r y c h b y  p o p r ze d n i e  p o s t a n o w i e n i e  
ze  s t r o n y  zw ie r zc hnoś ci  p o c i ą g n ę ł o  za  s o b ą  s z k o d l i w ą  z w l o k ę ,  mu s i  b u r ­

mis t rz  za jąć  się t y m c z a s o w o  sam p r z y p a d a j ą c e m i  na zwi e r z c h n oś ć  g m i n n ą  
s p r a w a m i ,  j e dn a k ż e  zdać  jć j  na naj bl iź szem po si edz eni u  s p r a w ę  z tego celem 
za twi e rdz en i a  lub i nnego ev en tua l i t e r  p o s t a n ow ien i a .

§. 5 6  T a k  dla c i ągłego z a r z ą d u  p o j e d y n c z y c h  gałęz i  a d m i n i s t r a c y j n y c h ,  
j a ko  też za ła twieni a  p e w n y c h  s z c z eg ó ł o w y ch  s p r a w  i pole ceń mo ż n a  na  m o c y  
u c h w a ł y  r a d y  g m i n n e j ,  obi era ć  osobu e d e p u t a c y e  z ł ożo ne z  c z ł o n k ó w  
z w i e r z c h n o ś c i ,  r e p r e z e n t a n t ó w  g m i n n y c h  i w y b o r c ó w  g m i n n y c h .  R e p r e ­
z e n t a n t ó w  g m i n n y c h  i w y b o r c ó w  g m i n n y c h  w y z n a c z a  nat enc zas  r ada  g m i u -  
n a ,  c z ł o n k ó w  zaś z w ie r zch no ś c i  bu r mi s t r z .  T a k o w e  d e p u t a c y e  po d le g a j ą  
zwie rzchnoś ci  g m i n n e j ,  a p r e z y d u j e  w nich j e de n  z  c z ł o n k ó w  zwie r zch n oś c i  
przez  bu r m i s t r z a  w y z n a c z o n y .

§. 5 7 .  Co r o k  zanim rada  g mi n n a  za jmie  się e t a t em a d m i n i s t r a c y j n y m ,  
musi  zw i e r z c h n o ś ć  g mi n n a  na pos ie dze niu  publ ic znem r a d y  g mi nn e j  zdać  
w z u p e ł n oś c i  s p r a w ę  z za r z ą d u  i po łożen ia  s p r a w  g m i n n y c h 1 Dzień i g o ­
dzina tego pos iedzenia  zo s t an ą  p r z y n a j m n i e j  na  t r z y  dni  p r z e d t e m  gmin i e  
ogłoszone.

§. 5 8 .  B u r m i s t r z  wed le  b l iższego ok reś le ni a  p r a w ,  n a s t ęp u j ące  w  g m i ­
nie o d b y w a ć  mus i  c z y n n o ś c i :  1 )  t r u d n i ć  s ię  po l i cyą  m i e j s c o w ą ,  o ile ona  
o s o b n y m  w ł a d z o m  p o w i e r z o n ą  nie j e s t ;  2 )  w y k o n y w a ć  o b o w i ą z k i  p o m o c  
niczego u r zę dn i ka  pol icy!  s ą d o w e j ; 3 )  p r o w a d z i ć  r e j e s t r  o s o b o w y ;  4 )  pełnić  
o b o w i ą z k i  p r o k u r a t o r a  pol i cyj nego  z  za s t r zeżen iem w s z a k ż e  p r a w a ,  k t ó r e  
ma w ł a d z a  w y ż s z a  p o w i e r z a n i a  t y c h  s p r a w  ( m i a n o w i c i e  2 ,  3 .  i 4 . )  i n n y m  
u r zę d n i k o m.  — B u r m i s t r z o w i  z n n j d u j ą c e m u  się w  m i e j s c u ,  gdzi e  je s t  s ą d ,  
można  ta kże  za s t ó s o w n e m  w y n a g r o d z e n i e m ,  p r o k u r a t o r y ą  p o l i c y j n ą  p r z y  
o w y m  sądzie za i nne  g m i n y  tegoż s ą d o w e g o  o k r ę g u  p o w i e r z y ć ;  5 )  w y ­
pleniać  w szy s t k i e  mie j s c owe  cz ynnośc i  admi n i s t r acy i  p o w i a t o w e j ,  d e p a r t a ­
m e n t o w e j ,  p r o w i n e y a l n e j  i r z ą d o w e j ,  o ile nie j e s t  i n n y m  u r z ę d n i k o m  p o ­
w i e r z o n a .

§.  5 9 .  Co się t y c z y  u p o w a ż n i e n i a  zwie r zch no ś c i  g m i n n y c h  do w y d a w a ­
nia r o z p o r z ą d z e ń  mi e j s c ow o - po l i c y j n y c h  , z a s t o s o w a ć  na l eż y  d o ty c z ą c e  się 
p r a w a .  (Ciąg  da l sz y  n a s t ą p i . )

S z 1 e z w  i g i H o l s z t y n .
A ł t o n a ,  dn .  2 9 .  K w i e t n i a .  — W e d ł u g  k o r r e s p o n d e n c y i  jednej  za mi e­

szczonej  w B b r s e  n h a 11 e z Kiel ,  d e p u t o w a n i  s z l e z w i c k o - h o l s z t y ń s c y  w  K o ­
p en h a d z e  mie wal i  ta kże  k o n f e r en e y e  z pos ł em r o s sy j sk i m.  — O p r ó c z  d o ­
w ó d z t w a  naczelnego nad oddz i a ł ami  s t r ze l ców  obję t ego  p r z e z  j e ne r a ł a  H o r s t ,  
r es z t ę  miejsc z a j m o w a n y c h  d aw n i e j  p r z e z  o d w o ł a n y c h  of icerów p r u s k i c h  
o bsa d zon o  t y l k o  t y m c z a s o w o ,  w nadzie i ,  iż w i ęk s za  część  ich z p e w n o ś c i ą  
z n ó w  p o w r ó c i .  Jakoż,  k ap i t a n o w i e  Ba s k e ,  W i t t i c h  i H a g e n  z b y w s z y  s t o ­
s u n k i  swoje ,  k tó re  ich do B r u s  w i ą z a ł y ,  p r z y b y l i  tu  z n o w u  wc e lu  w s t ą p i e ­
nia na n o w o  w o b o w i ą z k i  p r z y  armii  s z l e z w i c k o - h o l s z t y ń s k i e j .

D a n i a .
Donies ienia  p r y w a t n e  z K o p e n h a g i  p od  dn ie m 2 7 .  m.  b. w s p o m i n a j ą  

ba r dzo  pochl ebn ie  o w y p a d k u  po sł uc han i a  d epu t a c y i  s z l ez wi c k o - h o l s z t y ń -  
skićj  u króla .  P r z y j m o w a n i e  c z ł o n k ó w  p o je dy n cz o  św i a d c z y  w  d u c h u  
p o j e d n a w s z y m .  M ó w i ą  n a w e t  o r ozp oc zę t em j u ż  p o r o z u m i e n i u  w  p e w n y c h  
p u n k t a c h  g ł ó w n y c h .  S y n d y k  Prc ł in  wiezie r z ą d o w i  t y m c z a s o w e m u  p r o -  
j e k t a  do p o t w i e r d z e n i a  i w k r ó t c e  s p o d z i e w a n y  z n ó w  z p o w r o t e m  w  K o p e n ­
hadze.  W e d ł u g  wieści  n a d c h od zą cy c h  z  A l t o n y  p o d o b n o  P r e h n  j u ż  je s t  
w  p o d r ó ż y .  D e p u t a c y a  poc z y n i ł a  takie p r z y g o t o w a n i a  w  K o p e n h a d z e ,  iż 
d o m y s ł ,  j a k o b y  ta m dłużej  za bawić  z a m y ś l a ł a ,  zdaj e  się n i e p l o n n y m .

F r a n c y  a.
P a r y ż ,  dn .  2 8 .  Kwiet n i a .  — L u d w i k  N a p o l e o n  n a d a ł  wie lki  k r zy ż  

of icerski  legii h o n o r o w e j  m i n i s t r o w i  w o j n y  nea p o l i t ań sk i e mu  i p os ło w i  nea-  
p oi i t au sk i emu  w  R z y m i e ,  h r a b i e m u  L u d o l f ,  a m i ę d z y  cz te rech s z t a b o w y c h  
of ic e rów n ca po l i t ań sk i ch rozdz ie l i ł  k o m a n d o r s k i e  i oficerskie k r zy ż e  legii. 
— Od  dzisiaj  za k az an o  s p r z e d a w a ć  roznosi c i e łom dzienniki  d e m o k r a t y c z n e  
t ak  w  k r a m a c h ,  j a k o  i na  u l i c a c h ,  ta k  iż p o j e d y n c z y c h  numerów n igdz ie
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nabyć nie można. Rzecz tę w yp ro w a d z ą  przed zgromadzenie narodowe, 
k tóre ma dać wyjaśnienie prawa, jak ie  na dniu 2 7 .  Lipca 18 4 9 .  uchwa li ło .  
Pascal D u p ra t  uczyni w  tej mierze wniosek. -  Dziennik jeden demokraty 
czny powiada, że komissya wysadzona do zdan ia -spraw y nad wnioskiem 
rządu względem zaprowadzenia stempla ód dz ienników, oświadczyła się g lo ­
sami 8 przeciw 7  naprzeciw w n io s k o w i ;  tw ie rdz i  je dn ak ,  że mimo to, 
zgromadzenie narodowe p rzy jm ie  wniosek rządow y.

- -  Komissya wysadzona względem prawa merów oświadczyła się 10 
glosami naprzeciw 5 ,  p rzec iw  w n ioskow i rządow em u, przytaczając za po- 
w ody ,  co następuje: komissya nie waha się ośw iadczyć, że m in is terstwo 
jest w  błędzie co do ważności swego w n iosku ;  wprawdz ie  uważa za oho 
wiązek sw ó j popierania rządu , ale większość działa łaby naprzeciw sobie, 
k ra jo w i  i rządow i,  g d y b y  chciała popierać rząd pod wszelk iemi warunkami! 
Większose objaśniona doświadczeniami całego roku przekonała się, że ślepa 
u leg łoś^ większości podkopu je rządy i tak starszą, j a k o  też młodszą l inią 
B u rb on ów  zgubiła ,  że podobne większości tern są dla rządów , czćrn po­
chlebcy dla monarchów, k tó rz y  ich oszukują i p r z y p r a w i a j ą  o upadek. 
W końcu oświadcza komissya, że p raw o to jest przeciw na rodow i i za°raża 
publicznej spokojności.

Dziś g łosowa ł tu ta jszy p u łk  2 l in io w y  należący do garnizonu pa ry ­
skiego; ze 1 4 4  g łosów  padło 1 1 2  na Eugeniego Sue.

N a p o l e o n  zamieścił dziś a r ty k u ł  pod ty tu łe m :  Ra ryż  i w y b ó r  na dniu 
28 .  K w ie tn ia  i w  nim d o w o d z i ,  że omamiono Paryżan na dniu 10. Marca, 
t o  się zaś tyczy  nowego w y b o r u ,  zdanie jego jest następujące: co dziś 
s tawiono na kartę, dotyczę raczej uczucia osobistego Paryżan, niż ważności 
tego lub owego kandydata: jeżeli Paryźanie w y b io rą  Eugeniego Sue, w ó w ­
czas św ia t  ich wyśmieje .

V o i s  d u  p e u p l e  niecłie p rzy jm ow ać  obwieszczeń Carl iera, ponieważ 
ten wzbrania się zapłacić d ług  swó j  za insercyc wynoszący 7 5 0  IV., sąd 
skazał ten dziennik za to na zapłacenie 2 0 0  fr .  kary  i na koszta, oprócz 
tego za każdy dzień wzbraniania się 5 0  fr. kary.

Dziś rospoczyna się stanowcza w a lka ,  w które j s tronnictwa objawia ją 
otwarc ie swo je  nienawiści i tajemne nadzieje Nadzwycza jny jest natłok 
W merostwach i miejscach w y b o rczych ,  obliczono w  p rz y b l iż e n iu , że ua 
3 5 3 , 0 0 0  w yb o rc ó w  departamentu Sekwany, bodaj 5 0 , 0 0 0  tym razem nie- 
przybędzie na w y b ó r ,  gdy  tymczasem w dniu 10. Marca daleko więcej g łosów 
w  urnie niedostawalo. Sądząc wed ług rospraw zamieszczonych po dz ienni­
kach , chodzi niemal tym  razem o śmierć lub życie. Na p ierwszy rzu t  oka, 
w ypadek bezpośredni nie ma tej wagi,  bo czy Sue, czy Leclerc dostanie się 
do zgromadzenia narodowego, czy socyalistycznc czy konserw atywne s tron ­
n ic tw o liczyć będzie k i lka tys ięcy  g łosów więcej, to mniejsza , ale wzburzenie 
u m ys łów ,  zapał z ja k im  przys tępu ją  do w y b o ru  na dniu 2 8 .  Kw ietn ia , 
znaczy, że to chw ila nadchodzi przesilenia w dzie jach, poza obrębem tego 
lub owego kandydata, że tu chodzi p raw dz iw ie  o śmierć lub życie. Zmiana 
m in is te rs tw a ,  zmiana systematu w  poli tyce prezydenta rzeczy pospol i lej , to 
najmnie jsza, co można przepowiedzieć. Z w ia s tu ją  nam wcale gorsze rze- 
czy, nową re w o lu c y ą ,  przeniesienie rządu z Paryża na inne miejsce i tym  
podobne zamiary. Być z r esz t ą  może, że to wszystko rząd wym yśla  na 
zastraszenie P aryżan , ażeby się w s trzym a l i  od dania głosu kandydatow i 
przeciwnemu rządow i.  Dzisia jszy Napoleon powiada we wstępnym  a r t y ­
kule co następuje : pod w ielu względami można porównać czas, w k tó rym  
p ie rw szy  konsul ob ią ł ster spraw pu b l icznych ,  do naszych. O powrocie 
papieża do R zym u  przytacza Napoleon niektóre historyczne u w a g i , z k tó ­
rych  w yp row a dza  wn iosek ,  ze oddawna należało do s ła w y  Francy i ,  być 
państwem katolickiem i równocześnie stać na czele idei i cyw i l izacy i ,  — za­
wdzięczając to po dw ó jnem u duchow i postępu i konserwatyzm u. W  końcu 
naszych re w o lu c y jn y c h  k o n w u ls y i ,  chciał K a ró l  W ie lk i  1<). w ieku nadać 
swemu dziełu socyalnej restauracyi najgodniejsze poświęcenie : p ros ił o b ło ­
gos ław ieństwo papieskie dla siebie i F rancy i .  Następca Grzegorzów i Za- 
chariaszów p rz y b y ł ,  aby uświęcić w Notre Damc w  cz łow ieku wcieloną re ­
wo lucyą .  W  naszych czasach w idz im y  innego Napoleona, k tó r y  broni 
i p rzyw raca  papieża. Pod rządem spadkobiercy cesarza stało się, żc Frcns 
cya poto swej potęgi użyła, aby wzmocnić  ins ty tucyą  i jedność katolicyzmu. 
Rzecz ta jest w ie lk ie j  w a g i,  i daje wiele do myślenia.

Czego się zachciewa wciąż L u d w ik o w i  Napo leonowi pokazuje się z na­
stępnego a r ty k u łu  Napoleona: nowe czasy wymagają now ych  osó b , które 
n iepotrzebu ją się k łopotać o przeszłość, które nie mają pow odu utykać 
w  dawnych m in is ferya lnych lub parlamentarnych nawykłościach, jak w b io ­
cie. W eteran i monarchicznych rządów w  każdej chw il i  po tyka ją  sio z da- 
wniejszemi swemi mowami lub czynnościami, a zamiast zwalczać trudności 
obecnego czasu, bo ju ją  bez p o ży tku  z przeszłością. Często przypominając 
sobie milą przeszłość, ganią rew o lucyą  lu tow ą , często znów zwalczają zba­
w ie n n y  i po l i tyczny  środek, u s p raw ied l iw ion y  na jprostszym rozsądkiem, 
ponieważ chcą pozostać w ie rnym i stare j,  ośmnasfoletniej opozycy i .  Z a ­
wsze patrzą poza siebie, gdy Francya ma naprzód oczy zw rócone! Francya 
dosyć głośno oświadczyła się na dniu 1 (). Grudnia. Poszła n o w y m  torem, 
i n ik t  się wahać n iepow io ien  pójść za nią, kto ty lk o  się czuje być w o lnym . 
Każdy  czas ma swoich ludzi.  L u d  w iedz iony w rodzonym  is tynktem, 
znalazł w  swoim prezydęncic cz łowieka obecnych stosunków. Prezydent,

k tó ry  pozwala się prowadzić in s ty n k to w i ludu, potra f i ł  znaleźć ludzi,  (a w ra ­
zie potrzeby jeszcze ich znajdzie), k tó rzy  mu dopomagać będą w  p a t ry o ty -  
cznych przedsięwzięciach. N je bez poży tku  więc będzie, jeźl i  zbadamy 
ś rod k i ,  k tóremi on F ra n c ją  ocalił. Nic nie dowodzi lepiej tego, jak p rzy  
toczenie całego szeregu dekretów i u ch w a l,  od dn ia, w  k tó rym  mu pow ie ­
rzono władzę. Pokazują dziwne podobieństwo pomiędzy owemi i teraźnie j- 
szemi czasami: Brumaire r. V I I I .  d. 18 . :  wszystkie władze gminne w Pa­
r y ż u  są złożone z swych urzędowali.  Adin iu is tracya przechodzi tymcza­
sowo do komisarzy d y rc k to rya tu  przy tych władzach gm innych. Dz 2 0  • 
d y re k to ry u m  zniesione, 6 2  cz łonków wyłączono z ciała prawodawczego’ 
Ciało prawodawsze mianuje wykonawczą  komissyą konsu larną ,  złożoną 
z trzech cz ło n k ó w :  S ieycsa, Dncosa i Bonapartego. T rz e j  konsulowie za­
siadać będą w Luksemburgu. Ciało prawodawcze odracza się do 1. V en- 
tose. S tanow ią  się dw ie komissye p rawodawcze, jedna z rady starców 
druga z pięciuset. Ich posiedzenia będą tajne. (Potem następuje wyliczanie’ 
rozporządzeń przeciw prasie, nauczycielom, m ianowaniu merów przez p r e ­
fektów itd., które przypom ina ją  teraźniejsze p lany rządu.) Na jw iększy wiec 
jeninsz nowszych czasów uznał potrzebę do ocalenia społeczności przed anar­
ch ią , p raw  op o ru ,  o rgan izac j i  i publicznej pomocy-.

T e l e g r a f i c z n a  w i a d o m o ś ć .  Paryż we w to rek  dn. 30 .  K w ie tn ia ,  
wieczorem o godzinie 8. Eugeni Sue w y b ra n y  został 1 2 8 , 0 0 0  głosami’ 
I.ediTC , „ i , l  1 , 7 , 0 0 0  g łosów „  s o l , .  _  AnSl i .  „  '

ję ła  w a run k i  francuzkie. -  Giełda paryzka. Renta 5proC . 8 6  fr.  0 0  cent 
3proC. 5 4  fr.

Ink rym inow ana  tu i zabrana broszura Ledru  Roll ina pod ty tu łem  13. 
C z e r w c a ,  mieści w sobie następujący ustęp, za k tó ry  p roku ra to rya  w y ­
toczyła proces nak ładcy: .Natychmiast odk ry ła  się druga linia bo jowa,
ale tym  razem ogrom na, rozdzielająca na dw oje  Europę kró lewska jej’ 
ognie rOzświecily przestrzeń od jode ł pó łnocy  do ba łwanów  adryatyck ich • 
była to W e n e c ja ,  b y ły  W ę g ry ,  b y ł  to s tarodawny Dunaj w walce z Be­
nem, by ło  to hasło re w o lu cy jn e ,  p rzyw o łu jące  ze szczytów Karpat dwa­
dzieścia narodów na uroczystość ostatniej w a lk i ,  i budzące z z a k rw a w io ­
nego k rzyża ,  swoją starszą siostrę, Polskę. A  w ięc! Poiska wysła ła jesz- 
cze ostatnia straż swojg., straż od grobu — dostarczały zw ye ięz tw
u to c z y ły  k r wi  z ż y ł  własnych — W cnecya ok ry ła  się deszczem ognistym — 
wszystk ich cudów naszych wie lk ich wojen dokazały  te bohaterskie ludy, 
a f ra n c y a  republikańska patrzała na nie z milczeniem obojętnein. Dwa 
europejskie cesarstwa, sprzys ięg ły  się na zwalczenie jednego człowieka, je - 
dnej o jczyzny  -  W ęg ie r  i Koszula ! I teraz już  druga l inia bojowa u p r z ą ­

tnięta jak  pierwsza -  od W e n e c j i  do W arszaw y ,  od Renu do T y b r u  same 
widać szubienice, w ięz ien ia, g ro b y .«

P r o j e k t  d o  p r a w a  w y b o r c z e g o  p a n a G i r a r  d i n a. (Dokończ.)
. W e d łu g  tego systemu nie będzie więcej cząstkowych w y b o ró w  ani 

różn icy  w  głosie żołnierza i obywate la ;  wszyscy glosują w tej sainej urnie.
V\ szyscy w y b o rc y  mają jedno i to samo p ra w o ,  żaden nie będzie mógł 
glosować na więcej niż na jednego reprezentanta.

W e d łu g  tego systematu można wo tować wszędzie gdzie się jest. N ik t  
niema prawa wotowania bez k a r t y ,  k tó rą  w  chw i l i  w y b o ró w  odbierając 
glos stępluje. N ik t  więc nie będzie mógł glosować dwa razy. Nawet chorzy 
lub nieobecni przez okaziciela swo je j ka r ty  mają prawo złożenia głosu. — 
W e d łu g  tego systemu upadną wszelkie w p ł y w y  m ie jscowe, bo n iepodo­
bieństwo jest norganizować się współcześnie w  3 7 , 0 0 0  gminach. Każden 
reprezentant będzie rzeczyw is tym  reprezentantem F rancy i a nie departamen­
tu , w o lnym  ju ż  będzie od wszelkie j uległości względem swoich w yb o rcó w .
Z drugie j s t rony  wyborca nie będzie się lękał napaści kandyda tów , nie bę! 
dzie słuchał ich gróźb lub u w od z i ł  się ich nam owam i, bo dla jednego głosu 
i jednego reprezentanta ty lu  zachodów robić nie warto . T ak  więc w y b o rc y  
i reprezentanci są rzeczywiście i wzajemnie względem siebie w o ln y m i .  Ale 
dla skrócenia (ego w y k ła d u  dajemy tekst sam p r o j e k t u ,  uprzedzając myślą 
c h w i lę ,  w które j zgromadzenie będzie mogło przystąp ić do po p ra w y  kon- 
s ty tucy i .

N o w e  p r a w o  w y b o r c z e .
A r t .  1. »0 w  s z c c h w ł a d z t w i e. Wszech w ładz tw o  jes t w ogóle oby­

wateli  francuskich. Nie może być przedawnionem ani zmienionem. Żaden 
cz ło w ie k ,  żadna część narodu nicmoże go sobie przyw łaszczyć. Sposób 
jego wykonan ia  dzieje się glosowaniem rocznetn bczpośredniem i po wszech- 
ncin.

A l t .  2. O w y b o r c a c h  i w y b r a n y c h .  Każden Francuz mający 
21 lat skończonych w dniu 1 . -Stycznia każdego roku  i używ a jący  p raw  
swoich c y w i ln y c h  i p o l i ty c z n y c h , może być wyborcą  lub w y b ra n y m  bez 
różn icy  podatku i zamieszkania..  W y b o r c a  może głosować wszędzie, gdzie 
je s t ;  n ik t  nicmoże glosować bez pokazania ka r ty  poprzednio za każdą razą 
wizowanej.  W yborca  składa wotum  do u r n y ;  wo tum  to powinno mieć na 
papierze bia łym jedno imie napisane lub w yd ruko w an e .  W  razie g d y b y  
by ło  k i lka im ion napisanych, pierwsze ty lk o  ma być odczytane i policzone.

A r t . 3 .  0  o k r ę g a c h  w y b o r c z y c h .  W e  F rancy i okręgi wyborcze 
zbierają się same co r o k ,  ostatniej niedziel i w  Marcu. W  A l g i e r z e  i na 
osadach okręgi wyborcze zgromadzają się s3me w  dniu obrachowanytn we­
d ług  odległości w ten sposób, aby reprezentanci osób mogli  się znajdować
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w  zgrom adzeniu  dnia 1 .  Maja. G lo s o w a n ie  dzieje się w  gm io ie  i to przez  
j e d e n  t y l k o  d z i e ń  o d  Gle j  r a n o  d o  4 t ć j  w i e c z o r e m  ; t e g oż  w i e c z o r u  w s z y ­
s t k i e  w o t a  m a j ą  b y ć  o d c z y t a n e  i p o l i c z o n e  t a k ,  że  b i ó r o  n ie  m o ż e  s ię  r oz e j ść  
b e z  o g ł o s z e n i a  r e z u l t a t u .  W  m i a s t a c h  i g m i n a c h  b a r d z o  z n a c z n e j  l u d n o ś c i  
ma  b y ć  t y l e  p o t w o r z o n y c h  s e k c y i ,  ile w y m a g a  d o p e ł u i e n i c  p o w y ż s z e g o  
p r z e p i s u .  W y p a d e k  g l o s o w a n i a  k a ż d e j  g m i n y ,  p o n i e w a ż  b ę d z i e  w l i c z o n y  
d o  o g ó l n e g o  r a c h u n k u ,  w c i ą g u  1 0  dn i  ma  b y ć  p r z e n i e s i o n y  z g m i n y  do 
s t o l i c y  o b w o d u ,  z t ą d  do  s t o l i c y  d e p a r t a m e n t u ,  z t ą d  w r e s z c i e  do  k w e s t u r y  
z g r o m a d z e n i a .  J e d n o s t a j n a  i n s t r u k e y a  , u r z ą d z i  b l iż sz e  s z c z e g ó ł y  w z g l ę d e m  
o k r ę g ó w  w y b o r c z y c h .

A r t .  4 .  » 0  r e p r e z e n t a n t a c h .  K a ż d e n  m o g ą c y  b y ć  w y b r a n y m ,  
a n ie  p e ł n i ą c y  ż a d n e g o  u r z ę d u  p u b l i c z n e g o  p ł a t n e g o ,  j eź l i  p o z y s k a ł  1 0 , 0 0 0  
g ł o s ó w ,  j e s t  r e p r e z e n t a n t e m  n a r o d u .  K a ż d e n  m o g ą c y  b y ć  w y b r a n y ,  a nic  
p e ł n i ą c y  ż a d n e g o  u r z ę d u  p u b l i c z n e g o ,  j eźl i  w  A l g i e r z e  p o z y s k a ł  5 0 0 0  g ł o ­
s ó w ,  j e s t  r e p r e z e n t a n t e m  n a r o d u .  T e n  w a r u n e k  s t o s u j e  s ię t a k ż e  do  ka ż d e j  
o s a d y  f r a n c u z k i ć j .

" R e p r e z e n t a n c i  w y b i e r a n i  są  na  r o k ,  l i czba ich j e s t  n i e o z n a c z o n a ; m o g ą  
b y ć  p o w t ó r n i e  w y b r a n i  i m a j ą  p r a w o  do  w y n a g r o d z e n i a .

• Z m a r ł y c h  r e p r e z e n t a n t ó w  z a s t ę p o w a ć  n ic  w o l n o .
A r t .  5 .  » 0  z g r o m a d z e n i u  n a r o d o w e m .  Z g r o m a d z e n i e  n a r o d o w e  

s k ł a d a  s ię ze w s z y s t k i c h  r e p r e z e n t a n t ó w ,  k t ó r z y  p o z y s k a l i  w e  F r a n c y i  i w k o ­
l o n i a c h  l i cz bę  p o w y ż e j  o z n a c z o n ą .  Z g r o m a d z e n i e  n a r o d o w e  z b i e ra  s ię  co 
r o k  1 .  M a j a  w  m i e j s c u  s w o i c h  p o s i e d z e ń .

» T u  n a s t ę p u j ą  i n n e  r o z p o r z ą d z e n i a ,  k t ó r y c h  nie  o g ł a s z a m y  t e r a z , bo 
n ie  n a l e ż ą  do  p r z e d m i o t u .  C h o d z i  t y l k o  w y ł ą c z n i e  o u p r o s z e n i e  w y b o r ó w  
p o w s z e c h n y c h ,  Die za ś  o w ł a d z ę  z g r o m a d z e n i a  n a r o d o w e g o  l ub  g r a n i c e  a d ­
m i n i s t r a c j i  p u b l i c z n e j .  C h c i e l i ś m y  p o d a ć  p o d  r o z b i ó r  j e d n ę  t y l k o  k w e s t y ą ,  
to j e s t ,  w y b o r ó w  p o w s z e c h n y c h .  Ni e  l ę k a m y  się z a r z u t ó w ,  w y w o ł u j e m y  
j e ,  p r o s i m y  o n i e ,  bo w y b o r y  p o w s z e c h n e ,  a b y  z a s ł u ż y ł y  na  i mię  p o w s z e ­
c h n y c h ,  m o ż e  t y l k o  c z e k a j ą  na  p o d s t a w ę  j e d n o s t a j n ą , n i e z a p r z e c z o n ą ,  k t ó -  
r a b y  m o g ł a  b y ć  bez  ż a d n e j  z m i a n y  z a s t o s o w a n ą  w e  w s z y s t k i c h  k r a j a c h ,  g d z i e  
w y k o n y w a  się w s z e c h  w ł a d z t w o  n a r o d u . o  E m i l  d e  G i r a r d i n .

A n g l i a .
L o n d y n ,  dn .  2 7 -  K w i e t n i a .  — O k r ę t y  p r z e z n a c z o n e  do  w y s z u k a n i a  

s i r  J .  F r a n k l i n u ,  R e s o l u t e  ( k a p i t a n  A u s t i n )  i A s s i s t a n c e  ( k a p i t a n  O m m a n n e y )  
o p u ś c i ł y  w c z o r a j  W o o l w i c h .  — E n e r g i c z n e  w y s t ą p i e n i e  o k r ę t ó w  a n g i e l s k i c h  
n a d  b r z e g a m i  K o c h i u c h i n y  p o ł o ż y ł o ,  j a k  s ię z d a j e ,  k o n i e c  r o z b o j o m  m o r ­
s k i m  w  t a m t e j  o k o l i c y ,  p r z y n a j m n i e j  w i a d o m o ś c i  n a j n o w s z e  z C h i n  n ie -  
w s p o m i n a j ą  nic o p o d o b n y c h  z d a r z e n i a c h .  — N a d e s z ł y  t u  g a z e t y  z p r z y ­
l ą d k a  D o b r e j  Na dz i e i  z 3 .  M a r c a .  O k r ę t  » N e p t u n e « ,  m a j ą c y  na  p o k ł a d z i e  
w i ę ź n i ó w  s k a z a n y c h  na  d e p o r t a c y ą ,  w y p ł y n ą ł  n a r e s z c i e  d n i a  2 1 .  L u t e g o  

z z a t o k i  S i m o n a .  — K s i ą ż e  A l b e r t  p r e z y d o w a ł  d n i a  2 5 .  t. m.  na  z g r o m a ­
d z e n i u  k o m i s y i  k r ó l e w s k i e j  dla  p o w s z e c h n e j  w y s t a w y  p r z e m y s ł o w e j .  P o ­
m i ę d z y  k o m i s a r z a m i  o b e c n y m i  z n a j d o w a l i  s i ę : l o r d  S t a n l e y ,  l o r d  O v e r s t o n e ,  
s i r  R.  Pec l ,  W .  G l a d s t o n e ,  s i r  L y c l l  i R.  S t e p h e n s o n .  O g ł o s z o n a  w S o u t ­
h a m p t o n  p r z e d  k i l k u  d n i a m i  p r z e z  m a j o r a  m i a s t a  na  r z e c z  w y s t a w y  s u b -  
s k r y p e y a  w y n o s i  j u ż  d o t ą d  3 0 0  f u n t .  sz te r .  — K r ó l o w a  b e l g i j s k a  p r z y b y ł a  
z O s t e n d e  d o  D o v e r  d n i a  2 5 -  K w i e t n i a  w t o w a r z y s t w i e  k s i ę ż n e j  O r l e a n ,  
h r a b i e g o  P a r y ż a  i księc ia  C h a r t r e s .  P r z y  w y s i a d a n i u  z o k r ę t u ,  p r z y j ą ł  j ą  
\  an de  W e y e r ,  p o s e ł  b e l g i j s k i ;  p o t e m  p o j e c h a ł a  o n a  da le j  p o c i ą g i e m  na  
kole i  p o ł u d n i o w o  w s c h o d n i e j  d o  C l a r e m o n t .  T e g o ż  s a m e g o  d n i a  p r z y j e c h a ł  
d o  D o v e r  z Cala i s  k s i ą ż ę  L e i n i n g e n  , a z t a m t ą d  u d a ł  się d o  L o n d y n u .

H i s z p a n i a .
M a d r y t ,  d.  2 2 .  K w i e t n i a .  — K r ó l  mia ł  p o d o b n o  f o r m a l n i e  o ś w i a d c z y ć  

k r ó l o w e j ,  że  w y n i e s i e  s ię  d o  A r a n j u e z ,  j eż e l i  o n a  m i n i s t r ó w  s w o i c h  n i e od -  
dal i .  Niecl icc  o n  s ię  d ł u ż e j  p r z y g l ą d a ć ,  j a k  m i n i s t e r s t w o  o b e c n e  k o r o n ę  
w  z u p e ł n e j  z a w i s ł o ś c i  u t r z y m u j e .  K r ó l o w a  s t a r a ł a  s ię  m a ł ż o n k a  o d w i e ś d ż  
o d  z a m i e r z o n e g o  p r z e d s i ę w z i ę c i a ,  co s ię  j e j  j e d n a k ż e  n i e p o w i o d ł o .  K r ó l  
mia ł  n a w e t  o ś w i a d c z y ć ,  że je że l i  p r o ś b o m  j e g o  n i e u s t ą p i ,  n a w e t  na  p o ł ó g  
k r ó l o w e j  z A r a n j u e z  d o  M a d r y t u  nie  z j ed z i e .  K r ó l o w a  z w o ł a ł a  n a t y c h m i a s t  
r a d ę  m i n i s t r ó w ,  o z n a j m i ł a  j e j  w s z y s t k o  i z a p e w n i ł a  j e n e r a ł a  N a r v a e z ,  że  
n i e m a  b y n a j m n i e j  z a m i a r u ,  da ć  m i n i s t r o m  s w o i m  d y m i s s y i .  D o t ą d  nic  
j e s z c z e  p e w n e g o  n i e s ł y c h a ć ,  j a k  s ię  r z e c z  ta  z a ł a t w i ł a .  Z d a j e  s ię  j e d n a k ,  
z e  k r ó l  h r a n c i s z e k  bę d z i e  w  p a ł a c u  s w o i m  j a k o  w i ę z i e ń  t r z y m a n y m .

D o p i s e k .  W e d ł u g  w i a d o m o ś c i ,  k t ó r e  d r o g ą  n a d z w y c z a j n ą  z M a ­
d r y t u  z d n i a  2 3 .  t. n a d e s z ł y ,  k r ó l  p o  d ł u g i e j  r o z m o w i e  z k r ó l o w ą  w e  w s z y ­
s t k i c h  p u n k t a c h  u s t ą p i ł .

W ł o c h  y.‘
l u r y n ,  d n .  2 3 .  K w i e t n i a .  — O k ó l n i k  a r c y b i s k u p a  t u r y ń s k i e » o  do 

k l e r u  j e g o  a r c h i d i e c e z j i  z a b r a n y  p r z e d w c z o r a j  na  r o z k a z  r z ą d u ,  j e s t  w e z w a ­
n i e m  d o  j a w n e g o  o p o r u  p r z e c i w  n o w y m  u s t a w o m  ko ś c io ła .  N i e p o s ł u s z e ń ­
s t w o  f o r m a l n i e  w  n i m  u o r g a n i z o w a n e ,  s k o r o  a r c y b i s k u p  p o d w ł a d n y m  s w o i m  
p r z e p i s u j e :  1 )  a ż e b y ,  j e ż e l i b y  p r z e z  s ę d z i e g o  ś w i e c k i e g o  w e z w a n i  zos ta l i  
do  s t a w i e n i a  s ię  j a k o  ś w i a d k o w i e  p r z e d  s ą d ,  s t a r a l i  s ię  o p o z w o l e n i e  k u r y i  
a r c y b i s k u p i e j ,  j a k  to  d o t ą d  b y w a ł o ;  2 )  a ż e b y  w  t a k i c h  s p o r a c h  o b y w a t e l ­
s k i c h ,  k t ó r y c h  r o z s t r z y g n i e n i e  j e d y n i e  w e d ł u g  b r z m i e n i a  k o n k o r d a t u  do  k u -  
r y i  a r c y b i s k u p i c h  n a ł e ż y ,  c h o ć b y  p r z e d  s ą d  ś w i e c k i  z a p o z w a n i  z os t a l i ,  p o -  
t i z c b n e j  p o m o c y  p r a W a t y l k o  u d a w n i e j s z y c h  s ą d ó w  s z u k a l i ;  3 )  że,  j e ż e l i b y  
>?d krym inalny  św ieck i  w przypadkach ,  o k tórych  układ z  2 7 .  Marca 1 8 4 1 .

(ostatn i  konkordat)  nie w s p o m in a ,  proces im w y t o c z y ł ,  mają się  także do
d a w n y c h  s ą d ó w  u d a ć ,  g d y b y  im j e d n a k ż e  na  c z a s i e  i s p o s o b n o ś c i  z b y w a ł o ,  
l ub  s t r a t y  wie lk i e  z a g r a ż a ł y ,  s k o r o b y  s i ę  o d  ś l e d z t w a  u s u n ę l i ,  w t e d y  z a r z u ­
cić m a j ą  n i e w ł a ś c i w o ś ć  s ą d u  i u r o c z y ś c i e  z a s t r z e d z ,  że  t y l k o  p r z e m o c y  u s t ę ­
p u j ą ;  4 )  z a s t r z e ż e n i e  p o d o b n e  u c z y n i ć  m a  k a ż d y  k s i ą d z  m i e j s c o w y ,  g d y b y  
j a k a  n a p a ś ć  na  p o k ó j  p r z e c i w  m i e j s c o m ś w i ę t y m  m i a ł  b y ć  p r z e d s i ę w z i ę t ą ;  
5 j  g d y b y  o s o b a  j a k a k o l w i e k  l ub  z a k ł a d  d u c h o w n y ,  z i n n e m i  o s o b a m i  d u -  
c h o w n e m i  l u b  z a k ł a d a m i  p o p a d ł y  w  n i e z g o d ę ,  n a l e ż y  t a k o w ą  d a w n i e j s z y m  
s ą d o m  d u c h o w n y m  d o  r o z s t r z y g n i e n i a  p r z e d ł o ż y ć ;  n a k o n i e c  G)  p o s t a n o w i e ­
nia te j a k o  t y m c z a s o w e  u w a ż a ć  n a l e ż y ,  d o p ó k i  od  s t o l ic y  a p o s t o l s k i e j  o s t a ­
tn i a  d a w n o  p o ż ą d a n a  d e c y z y a  nie  b ę d z i e  w i a d o m ą . . ,  -  A r c y b i s k u p  w y w o ­
dz i  p r a w o  s ł u ż ą c e  m u  d o  p o d o b n e g o  o g ł o s z e n i a ,  ze  z d a n i a  t e g o ,  że  u s t a w y  
c y w i l n e  n ie  m o g ą  k l e r u  u w o l n i ć  o d  o b o w i ą z k ó w ,  j a k i e  na  n i e g o  u s t a w y  k o ­
śc io ła  n a k ł a d a j ą .  A r c y b i s k u p  n i e u w a ż a  za  r z e c z  p o t r z e b n ą ,  p u n k t u a l n e g o  
p r z e s t r z e g a n i a  p r z y k a z a n i a  t e go  s z c z e gó ln ie j  j e s z c z e  z a l e c a ć ,  i d o d a j e  t y l k o ,  
iż k a ż d e g o  w z y w a ,  a b y  m u  n i e z w ł o c z n i e  d o n i ó s ł ,  g d y b y  k t ó r y k o l w i e k  
k s i ą d z  u i e z a s t ó s o w a i  s ię  do  p r z e p i s ó w  p o w y ż s z y c h .

Z  R z y m u  p i s z ą  p o d  l f ) .  K w i e t n i a ,  że  A n t o n e l l i  n ie  m o g ą c  d o t r z y m a ć  
p r z y r z e c z e ń  d a n y c h  c i a ł u  d y p l o m a t y c z u e m u  p o d a ł  s ię  p o w t ó r n i e  d o  d y m i s ­
sy i .  P a p i e ż  n i e p r z y j ą ł  j e j  w p r a w d z i e ,  ale z w o ł a ł  n a t y c h m i a s t  r a d ę  k o n s y ­
s t o r s k ą ;  o w y p a d k u  z p o s i e d z e n i a  t e g o  n ic  j e s z c z e  n i e s ł y c h a ć .

S z w a j  c a r y a .
Z u r i c h ,  d n .  2 7 .  K w i e t n i a .  -  W  tej  c h w i l i  o d b i e r a m y  w i a d o m o ś ć ,  że 

of icerom m i a n o  dac p o l e c e n i e ,  a b y  s ię  p r z y g o t o w a l i  d o  p o c h o d u .  D o m y ­
śla ją  się t u ,  że  c h o d z i  o o b s a d z e n i e  g r a n i c y .  -  O d  d w ó c h  t y g o d n i  w y k ł a -  
d . j ą  tu  k u r s  w o j s k o w y  dla a r t y l e r y i ,  p i o n i e r ó w  i p o n t o n i e r ó w ,  a za k i lka  
dn i  ma się o d b y ć  m a n e w r  dla  w p r a w y  n a d  R e n e m .

A u s t r y a.
W i e d e ń ,  d.  2 8 .  K w i e t n i a .  —  O g ł o s z o n y  dz is ia j  u k ł a d  p o c z t o w y  z P r u ­

sami  i i n n e mi  p a ń s t w a m i  z w i ą z k u  n i e m i e c k i e g o  s p r o w a d z a  r z e c z y w i s t e  u ł a ­
t wi e n i a .  T e  d o t y c z ą  s ię  t a k  w i ę k s z e j  s z y b k o ś c i  w  p r z e s y ł a n i u ,  j a k o t e ż  n i ż ­
szej  o p ł a t y .  Na  ta in tę  w p ł y w a  s z c z e g ó l n i e j  p r z y j ę c i e  z a s a d y ,  i ż p r z e d m i o t y  
poczc ie  p o w i e r z o n e  p r z e s y ł a n e  b ę d ą  d r o g ą ,  k t ó r ą  n a j w c z e ś n i e j  d o j d ą  d o  
mie jsc a  p r z e z n a c z e n i a , k i e d y  d a w n i e j  t r z y m a n o  s i ę  z a s a d y  d r o b n o s t k o w e j  
p o m n a ż a n i a  d o c h o d ó w  p o c z t y  p r z e z  p r z e s y ł a n i e  d r o g ą  j a k n a j d ł u ż s z ą  w  k r a j u .  
O p l a t a  p o c z t o w a  z m z o n ą  z o s t a n i e  m i a n o w i c i e  p r z e z  z n i e s i e n i e  d o d a t k u  t r a n -  
s i t o w e g o .  Z t ą d  l i s t y  p o j e d y n c z e  d o  H a m b u r g a ,  k t ó r e  d a w n i e j  2 0  kr .  k o ­
s z t o w a ł y ,  t e r a z  t y l k o  9  o p ł a c a ć  b ę d ą ;  za p r z e s y ł k i  w  p r z e w i ą z c e  k r z y ż o w e j  
p o b i e r a ć  b ę d ą  1 kr .  za ł ó t , a za  w z o r y  t o w a r ó w  t y l k o  p o ł o w ę  p o r t o .  N i e ­
m n i e j  w e  w z g l ę d z i e  k o r e s p o n d e n c y i  z z a g r a n i c ą  z n i e s i e n i e  d o d a t k u  t r a n z i t o -  
w e g o  je s t  u l a t w i . i j ą c e m ; i t ak n.  p.  l ist  z B e r l i n a  d o  A t e n  n i e b ę d z i e  w i ę c e j  
k o s z t o w a ł  j a k  l ist  do  T r i e s t u .  P o d o b n i e ż  z d z i e n n i k a m i  z a g r a n i c z n e m i  r ó ­
w n i e  j a k  n i e m i e c k i c m i  p o s t ę p o w a ć  b ę d ą ,  i o p l a t a  p o c z t  w o z o w y c h  z n a c z n i e  
z m z o n ą  z os t a n i e .  U k ł a d  ten  p o c z t o w y  w  s k u t e k  z a w a r t e j  u g o d y  r o z c i ą g a ć  
s . f  b ę d . i e  t a k ż e  n a  M o d e n ę  i P a r m ę .  R ó w n o c z e ś n i e  w y s z e d ł  t a k ż e  4 9  
o d d z i a ł  d z i e n n i k a  p r a w  k r a j o w y c h ,  t y c z ą c y  s i ę  w c h o d z ą c y c h  z 1.  L i p c a  
w  z a s t o s o w a n i e  p o s t a n o w i e ń  w z g l ę d e m  o p ł a t  p o r t o r i u m  o d  l i s t ó w ,  i p o b i e ­
l a n i e  t y c h ż e  p i z e z  m a r k i  l i s t o w e .  O p ł a t a  o d  l i s tu  p o j e d y n c z e g o  w y n o s i  
s t o p n i a m i  2 ,  3 ,  G d o  9  k r a j c a r ó w .  W s z e l k i e  l i s t y  w  k r a j u  n a  p o c z t ę  o d ­
d a w a n e  i w  k r a j u  m a j ą c e  p r z e z n a c z e n i e  m u s z ą  b y ć  o p ł a c a n e .  F r a n k o w a n i e  
to  o d b y w a  się za p o m o c ą  w ł a ś c i w y c h  m a r k  l i s t o w y c h ,  p r z e z  co  w k ł a d a n i e  
w  s k r z y n i e  p o c z t o w e  m o ż e  p o z o s t a ć  tak  j a k  d a w n i e j  b y ł o ,  g d y ż  p r z y l e ­
p i e n i e  m a r k i  w y k u p i o n e j  j e s t  d o s t a t e c z n c m , j eż e l i  o d l e g ł o ś ć  mie j sc a  i w a g a  
l i s t u  z o s t a ł a  o d p o w i e d n i o  u w z g l ę d n i o n ą .  — S ł y c h a ć ,  że  p o s e ł  an gi e l sk i ,  
l o r d  P o n s o b y ,  w k r ó t c e  W i e d e ń  o p u ś c i ,  i że k i l k u  p e ł n o m o c n i k o m  k i e r u n e k  
i n t e r e s ó w  a n g i e l s k i c h  p o w i e r z o n y m  z o s t a n i e .  D o p ó k i  g a b i n e t  a u s t r y a c k i  
z n ó w  n i e w y ś l e  p o s ł a  do  d w o r u  a n g i e l s k i e g o ,  n i e p o w i n i e n b y  ż a d e n  d y p l o m a t a  
a n g ie l s k i  r ó w n e g o  s t o p n i a  z a j m o w a ć  mi e j sc e  l o r d a  P o n s o b y .  —  Dla  m e n n i c y  
tu t a j s z e j  n a d e s z ł a  z n ó w  d o s t a w a  s z t a b  s r e b r n y c h  z H a m b u r g a .  C o  ż  w y b i ­
te g o  s r e b r a  b ę d z i e ,  n i e w i a d o m o .  _  W  M o r a w i i  ze  w s z e c h  s t r o n  n a d c h o ­
d z ą  z a ż a l e n i a  na  w z r a s t a j ą c ą  n i e p e w n o ś ć  p u b l i c z n ą ,  n a  m n o ż ą c e  s i ę  r o z b o j e  
i k r a d z i ę z e ,  i na  ś m i a ł o ś ć ,  z j a k ą  b y w a j ą  w y k o n y w a n e .  W s z y s t k i e  p r a ­
w i e  k a p i t a n s t w a  o b w o d o w e  z y c z ą  s ob ie  z a ł ó g  w o j s k o w y c h ,  k t ó r e  iin n i e  
z a w s z e  m o g ą  b y ć  n a d e s ł a n e .  Z d a r z a  s i ę  z a t e m  d o ś ć  c z ę s t o ,  ż e  m i e s z k a ń c y  
g m i n  sami  s ię p o m i ę d z y  s o b ą  z b i e r a j ą  i na  w ł ó c z ę g ó w  p o d e j r z a n y c h  o b ł a w y  
r o b i ą .  I t a k  p r z e d  n i e d a w n y m  czasc i n  o b y w a t e l e  z  Mi i g l i t z  o d s t a w i l i  n a  
w ł a s n ą  r ę k ę  d o  w i ę z i e n i a  1 3  t u ł a j ą c y c h  s ię  bez ce l u  o s ó b ,  z  k t ó r y c h  9  
j a k  s ię p ó ź n i e j  w y k a z a ł o ,  ś l e d z t w o  k r y m i n a l n e  w y t o c z o n o .  L e c z  p o d o b n e  
s a m o  w ł a d z t w o  c z ę s t o  p r o w a d z i  d o  r o z m a i t y c h  n a d u ż y ć ,  z w ł a s z c z a  p o m i ę ­
d z y  l u d e m  p r o s t y m ,  k t ó r y  się lada  k o m u  p r z e b i e g l e j s z e m u  p o w o d o w a ć  da je"  
i p o d u s z c z o n y  p r z e z  n i e g o d z i w e g o  c z ł o w i e k a  d o p u s z c z a  s ię  n a d u ż y ć , n a  j a k i e  
s ię  se rce  l u d z k i e  w z d r y g a .  T e n  to  n o w y  m d z a j  p o l i c y !  j e s t  c z ę s t o k r o ć  
p l a g ą  ta k  dla s p o k o j n y c h  m i e s z k a ń c ó w ,  j a k  i dla p o d r ó ż n y c h ;  a ó w  r z ą d  
o j c o w s k i  ś c i ąg a  w j e d n y c h  m i e j s c a c h  k r o c i e  w o j s k a  w  z a m i a r z e  n i b y  p r z y ­
w r ó c e n i e  p o k o j u  i p o r z ą d k u  w  c u d z y m  k r a j u ,  k i e d y  t y m c z a s e m  w  j e g o  
w ł a s n y m  ni e ł a d  j a k  n a j w i ę k s z y  p a n u j e .

C a i  V\ s z e c h  R o s s y i  p r z e s ł a ł  p r e z e s o w i  m i n i s t r ó w  w  W i e d n i u ,  k s i ę c i u  
o c h w a r z e n b e r g o w i  o r d e r  z n a k o m i t y  za j e g o  z a s ł u g i  o k o ł o  u t r z y m a n i a  z w i ą z ­
k o w o  przyjacielskich s tosu nk ów . P r z y ł ą c z o n e  pismo cesarskie w yraźn ie  to
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p o w i a d a .  C z y  l u d  a u s t r i a c k i ,  p r z e j ę t y  w d z i ę c z n o ś c i ą ,  p o m n i k  za  to  m i n i ­
s t r o w i  w y s t a w i ?

G a z e t a  k o l o ń s k a  o d b i e r a  o d  s w e g o  k o r e s p o n d e n t a  z W i e d n i a  p o m i ę d z y  
i n n e m i  d r o b n i e j s z e m i  ’n o w i n a m i , t a k ż e  n a s t ę p u j ą c ą .  » P o l i t y k a  mi ę s z a  s ię 
t a k ż e  d o  p r z e d m i o t ó w  c z y s t o  t e a t r a l n y c h .  P a n n a  W i l d a u e r ,  z u p e ł n i e  g r z e ­
c z n a  p o k o j ó w k a  w  o p e r a c h  k o m i c z n y c h ,  k t ó r ą  d a w n i e j  k s i ą ż ę  L i c h t e n s t e i n  
i inn i  k a w a l e r o w i e  m ł o d s z e g o  ś w i a t a  c h ę t n i e  w i d y w a l i ,  p r z y b r a ł a  p o d o b n o  
na  s ieb i e  r o l ę  Lol i  M o n t e z ,  j e d n a k ż e  z w i e d z ą  i p r z y z w o l e n i e m  a r c y k s i ę ż n e j .

D o n i ó s ł  d a w n i e j  D z i e n n i k ,  że  C h a w l i c z e k ,  r e d a k t o r  z a k a z a n y c h  
w  P r a d z e  N a r o d n y c h  N o w i n ,  chc i a ł  s ię  z p i s m e m  s w o j e m  p r z e n i e ś ć  do 
C h r u d i m i a ,  d o k ą d  r z e c z y w i ś c i e  p o j e c h a ł  i w s z e d ł  w  u k ł a d y  z wł a ś c i c i e l a mi  
d r u k a r n i .  A l e  r a d z c y  m i a s t a ,  N i e m c y ,  s p r z e c i w i l i  s ię  j e g o  z a m i a r o w i ,  o d ­
m a w i a j ą c  m u  p o z w o l e n i a  na  p o b y t  w  C h r u d i m i u .  Z a  to  w  P r a d z e  w z m a g a  
s i ę  p a n s l a w i z m .  H a n k a  r o z p o c z ą ł  k u r s  l i t e r a t u r y  i j ę z y k a  r o s y j s k i e g o  i ma  
b a r d z o  w i e l k ą  l i czbę s ł u c h a c z y .

Z  G r a t z u  d.  2 3 .  K w i e t n i a .  — W c z o r a j  i n s t a l o w a ł  m i n i s t e r  s p r a w i e ­
d l i w o ś c i ,  S c h m e r l i n g ,  t u t a j s z y  s ą d  n a d z i e m i a u s k i , b y ł  na  ob i e d z i c  u a r c y -  
k s i ę c i a  J a n a  i p o j e c h a ł  da le j .  Z a t r u d n i e n i a  j e g o  ta k  m u  c a ł y  cz as  z a b i e r a j ą ,  
i ż  d o  w i ę ź n i ó w  p o l i t y c z n y c h  u s k a r ż a j ą c y c h  się j e m u ,  iż d z i e n n i c  j e d n ę  t y l k o  
g o d z i n ę  p o z w a l a j ą  im ś w i e z e m  p o w i e t r z e m  o d d y c h a ć ,  o d r z e k ł :  a ,  to  wa r a  
l e p i e j  s i ę  p o w o d z i ,  aniże l i  m n i e ;  g d y ż  m n i e  an i  j e d n a  g o d z i n a  n i e p o z o s t a j e ,  
a b y m  m ó g ł  i śdź  n a  p r z e c h a d z k ę . . .  B i e d n y  m i n i s t e r !  b o d a j b y  w c z e ś n i e  n a ­
d e s z ł a  o w a  c h w i l a ,  a b y  za  z a s ł u g i  s w o j e  m ó g ł  u ż y w a ć  tak  s w o b o d n i e  g o ­
d z i n y  ś w i e ż e g o  p o  w i e t r z ą , j a k  t a m c i ,  k t ó r y m ,  w e d ł u g  z d a n i a  j e g o ,  l ep iej  
an iże l i  j e m u  s a m e m u  s ię  p o w o d z i .  G d y b y  s ię by l i  żali l i  na  n i e d o s t a t e k  d a ­
w a n e j  ż y w n o ś c i ,  c z y l i  na  g ł ó d ,  g o t ó w  im t a k ż e  z a z d r o ś c i ć  a p e t y t u .  W z o ­
r o w a  c z u ł o ś ć !  —

£ r  a 1 i c y  a.
K r a k ó w ,  dn .  2 9 .  K w i e t n i a .  —  W  d n i u  2 1 -  b. m.  o t w a r t y m  z o s t a ł  

S k l e p  u b o g i c h  w  l o k a l u  o b s z e r n y m  i n a d e r  d o g o d n y m  na  r o g u  u l i cy  
ś.  A n n y  i W i ś l n e j , m a j ą c y m  w i d o k  na  g ł ó w n y  r y n e k .  S k l e p  t en  i noźe  s ię  
s t a ć  z  c z a s e m  d o s t a t e c z n y m  ź r ó d ł e m  u t r z y m a n i a  t u t e j s z e g o  u b ó s t w a  w  ó ś m i u  
p a r a f i a c h ,  j e ż e l i  bę d z i e  w s p i e r a n y m  p r z e z  h a n d l u j ą c ą  i k u p u j ą c ą  p u b l i c z n o ś ć .  
N a d t o  z a r o b k u j ą c y  u b o d z y  s k ł a d a j ą c  w  n i m  s w o j e  w y r o b y ,  z n a l e ź ć  p o t r a f i ą  
z  c z a s e m  o d b y t  s t o s o w n y  n a  p r a c e  r ą k  s w o i c h ,  bez  p o m n o ż e n i a  c i ę ż a r ó w  
d la  s a m e j  p u b l i c z n o ś c i .  P r z y k ł a d  le p i e j  t ę  r z e c z  w y j a ś n i .  O t o  w  R a d o m i u  
za  s t a r a n i e m  m i e j s c o w e j  m u n i c y p a l n o ś c i  p o w s t a ł  s k l e p  p o d o b n y  w d n i u  1 .  
L i p c a  1 8 4 8 - r .  F u n d u s z  j e g o  p i e r w i a s t k o w o  s k ł a d a ł  s ię  z f a n t ó w  p r z e z n a ­
c z o n y c h  na  l o t e r y ą  w a r t o ś c i  i s t o t n e j  z ip .  8 2 2  g r .  1 4 .  N a d t o  s k l e p  ten z a ­
c i ą g n ą ł  p o ż y c z k ę  z łp .  2 0 0 0  w g o t o w i z n i e  od  z a k ł a d u  s z p i t a l o w e g o .  Z  tak

m a ł y m  k a p i t a ł e m  r o z p o c z ą ł  z a k r e s  s w o j e g o  dz i a ł a n i a  i z  d n i e m  4 .  S t y c z n i a  
r.  b.  p o s i a d a ł  w ł a s n e g o  m a j ą t k u  z łp .  1 6 , 6 7 1  g r .  8 .  Al e  h a n d l u j ą c y  w  tein 
mieśc i e  o d s t ą p i l i  s k l e p o w i  u b o g i c h  w y ł ą c z n ą  s p r z e d a ż  s z u w a k s u , i z t e g o  
ź r ó d ł a  z n a c z n e  o d n i ó s ł  k o r z y ś c i .  J e s t  p r z e t o  n a d z i e j a ,  źe  z k o ń c e m  b i e ż ą ­
c eg o  r o k u  k a p i t a ł  o b e c n y  w t r ó j n a s ó b  p o m n o ż y ,  i źe w  t y m  r o k u ,  j u ż  n ie  
5 2 0  z ip .  j a k  to  m i a ł o  m i e j s c e ,  ale k i lka  t y s i ę c y  p o ś w i ę c i ć  z d o ł a  n a  w s p a r c i e  
m i e j s c o w e g o  u b ó s t w a .  P r z y k ł a d  te n  j e s t  g o d n y  n a ś l a d o w a n i a .  G d y b y  t u ­
te j s za  h a n d l u j ą c a  p u b l i c z n o ś ć  o d s t ą p i ł a  s k l e p o w i  u b o g i c h  n p .  s p r z e d a ż  z a p a ­
łe k  na  c za s  p e w i e n ,  f u n d u s z  j e g o  u r ó s ł b y  z n a c z n i e  j e s z c z e  w  r o k u  b i e ż ą ­
c y m .  M y ś l  s a m a  w s p i e r a n i a  u b o g i c h  p r z e z  w y p r z e d a ż  ic h  p r a c y  r ę c z n e j  w a r t a  
j e s t  p o w s z e c h n e g o  u d z i a ł u ,  bo  w  t y m  p r z y p a d k u  n ic  s ię  d a r m o  n ie  d a j e  — 
i k t o  wi ęc e j  p r a c u j e  —  w i ę c e j  os i ę g a  k o r z y ś c i .  — S  k I e p u b o g i c h  w  K r a  
k o w i c  p r z y j m o w a ć  bę dz i e  w s z e l k i e  o b s t a l u n k i  s z yc i a  b i e l i z n y ,  b ą d ź  z w ł a ­
s n e g o  b ą d ź  t eż  z z a k u p i o n e g o  g d z i e i n d z i e j  t o w a r u  — t u d z i e ż  w s z e l k i c h  r o b ó t  
ręcznych w  p r z e d m i o t a c h  d o  u b i o r u  s ł u ż ą c y c h ,  j a k o  te ż  r o b ó t  i n t r o l i g a t o r ­
s k i c h  i i n n y c h .  S p l e p  t en  p r z y  k o ń c u  r o k u  b i e ż ą c e g o  z d a  p u b l i c z n o ś c i  
s p r a w ę  z c a ł e go  d z i a ł a n i a ,  b y  j ą  p r z e k o n a ć ,  źe  k a ż d y  g r o s z  d a n y  na  w s p a r ­
cie u b ó s t w a ,  u ż y t y m  z o s t a ł  s t o s o w n i e  d o  ś w i ę t e g o  p r z e z n a c z e n i a  s w o j e g o .  
Le c z  r o k  b i e ż ą c y  m u s i  b y ć  j e s z c z e  p o s i e w e m  b e z  ob f i t eg o  ż n i w a .  N a s t ę p n e  
m o g ą  j e d n o  w r a z  z d r u g i t n  p o ł ą c z y ć .

K r a  k o  w .  —  G u b e r n a t o r  nie  w r a c a  d o t ą d  z W i e d n i a ,  zd a j e  s ię  p r z e t o ,  
źe w i e ś ć  o j e g o  p o z o s t a n i u  w  s t o l i c y  a u s t r y a c k i e j , m a  j a k i e ś  p r a w d o p o d o ­
b i e ń s t w o ,  C h o c i a ż  t e g o  s t a n o w i s k a  u r z ę d o w e g o  u n a s  w c a l e  nie  b y ł o ,  n ie 
s t r a c i l i ś m y  n ic  na  t e i n ,  j a k  dz is i a j  n ic n ie z y s k u j e m y  na  j e g o  i s t n i e n i u .  Be z -  
r z ą d  b o w i e m  b i u r o k r a t y c z n y  i s a m o w o l n o ś ć  ż o ł d a c k a ,  s ą  u  n a s  dz i s i a j  p r a ­
w e m ,  k t ó r e m u  j a k o  b e z b r o n n i ,  b e z s i l n i ,  u l e g a ć  m u s i m y  — D o n o s i ł e m  w a m  
o r o z p o c z ę t y c h  n a p a d a c h  na  d o m y  i o c z y n i e n i u  p r z e t r z ą s a n i a  p a p i e r ó w ' ,  
l i s t ó w ,  k s i ą ż e k  i t. p.  i n a d m i e n i ł e m ,  że  r o b o t y  p o l i c y i  m e t e r n i c h o w s k i e j ,  
w z n a w i a ć  s ię  p o c z ę ł y .  Nie  m y l i ł e m  s ię  w c a l e ,  b o  dz i ś  m a m y  t u  d o w ó d ,  
że  o n e  z w o l n a  s i ę  s z e r z ą .

Tat'ff na wełnę w fVrovlawiu.

W  r  o c 1 a w  , d.  3 0 .  K w i e t n i a .  —  W  m i e s i ą c u  K w i e t n i u  s p r z e d a n o  w e ł n y  
1 8 , 0 0 0  cet .  B y ł a  to  p o w i ę k s z e j  częśc i  w e ł n a  z W ę g i e r  i R o s y i ,  k t ó r e j  
c e n y  s p a d ł y  o 3  d o  4  tal .  n i ż e j ,  j a k  w M a r c u .  P o l s k i e j  i sz lą sk i ć j  w e ł n y  
m a ł o  s p r z e d a n o ,  a c e n y  j e j  b y ł y  p o l s k i e j  j e d n o s t r z y ź n e j  od  (50 — 0 6  tal . ,  
s z l ą s k i ć j  d t o .  od  7 0  — 7 3  tal .  F a b r y k a n i c i  k r a j o w i  t y l k o  k u p o w a l i .  Z a ­
p a s y  s t a r e j  w e ł n y  w y u o s z ą  7 , 5 0 0  cet .  i d o b r y  m o ż n a  u c z y n i ć  w  n ic h  w y ­
b ó r .  N a  n o w ą  s t r z y ż  p o r o b i o n o  j u ż  u k ł a d y ,  ale  z b y t e c z n e  d r o ż e n i e  się 
p r o d u c e n t ó w  w s t r z y m y w a ł o  w i e l u  o d  s p e k u l a c y i .

O B W I E S Z C Z E N I E  
s t a n u  f u n d u s z ó w  Z i e m s l w a  k r e d y t o w e g o  W .  X. P o z n a ń s k i e g o . -  

Pożyczka Ziemska wynosi w listach zastawnych:
a w 4ro - p r o c e n to w y c h ........................ 13,759,200 T al . ,
b. w 3cio - p ro c e n to w y c h .......................  11,521,160 —

ogółem . . . 25,280,360 Tal.
Z tych spłacono:

1) przez przepisane planem umorzenie
a. w 4 procentowych listach z a s ta w n y c h .......................  4,578,950 Tal.
b. w 3^-procentow ych listach zastawnych 1,377,320 —

2) przez wypowiedzenie z strony dłużników ziemsko kredytowych:
a. w 4 - procentowych listach z a s t a w n y c h .......................  949,550 —
b. w 3^-proccnlowych listach z a s ta w n y c h .......................  11,020 —

ogółem 6,916,840 Tal.
Pozostający więc kapitał w listach zastawnych czyni . . . 18,363,520 Tal., 

od k tórych prowizya dzierzycieloin listów zastawnych puktualnie była wypłacaną.
Do* funduszu salary ów i kosztów wpłynęło od St. Jana  1848. do incl. St. Jana 1849:

1) prowizya od znajdujących się w właściwym funduszu listów zastawu. 26,072 Tal. 19sgr. 6fen.
2) szportle za nowo - wygotowane listy za s ta w n e ................................ 4,158 — 18 — « —
5) I pro Ccnlu przez dłużników na opędzenie kosztów, administracyi

o p ł a c o n e g o ................................................................................................. 58,880 — 10 — 10 —
4 ) nadzwyczajnego przychodu, jako to prowizya z przewłoki, należy-

tości depozylałne, komorne zwynaję tych  lokalów w domu Ziemslwa itp. 2,660 — 10 — 8 —
ogółem . . . 91,77! Tal. 29sgr. « fen.

W y d a n o  zaś na sałarye, em ery tury , gratyfikacyc, dyety i należy- 
tości podróży , koszta administracyi domu Zicinsfwa, wydatki na op ła­
cenie prowizyi od listów zastawnych w Berlinie i W roc ław iu , porlo- 
ryum, insereye, druki, materyał do listów zastawnych i piśmienny, opał
i światło, tudzież inne koszta b i ó r o w e ...................................................  45,145 — 6 — 5 —

pozostało więc zapasu
który w płynął do funduszu właściwego

46,626 l al. 22 sgr. 7 fen.

O B W IE S Z C Z E N IE .
Termin wyznaczony na dzień 14. Maja r. b. 

do wydzierżawienia dóbr R o j o w a  w powiecie 
Ostrzeszów skiin położonych, odracza się ninicj- 
9ze'in do d n i a  18.  C z e r w c a  r. b.

Poznań, dnia 30. Kwietnia 1850.
D y r e k c y a  P r o w i n c y a l n a  Z i e m s l w a .

Aptekę moją pod białym Orłem warz z apte­
ką lekarstw homeopatycznych przedałem dzisiaj 
Panu Aptekarzowi J. J a g i e l s k i e m u .

Dziękując Szanownej Publiczności serdecznie 
za zaufanie i względy, jakiemi byłem zaszczy­
cony, upraszam o przelanie tychże na mojego 
następcę.

Poznań, dnia 1. Maja 1850.
E d w a r d  W a g n e r .

Odwołując się do powyższego oświadczenia, 
polecam się łaskawym względom Szanownej 
Publiczności i zapew niam , iż każdego czasu 
starać się będę skorem i rzelelne'm dopełnianiem 
obowiązków zasługiwać na zaufauie Publicz­
ności. J ó z e f  J a g i e l s k i .

Skład mój towarów łokciowych i drobnych, 
świeżo zaopatrzony w z n a c z n y  dobór przed­
miotów do niego należących, polecam łaska­
wym względom.

jfM• t j e k s £ f / c h u  w Bazarze.

"Do'tego fuuduszu należy dom Ziemslwa i kapitał dla Ziemslwa na gruntach pod liczbą 31. 
32. na Grobli w mieście lutejszem położonych, zaintabulowa 
umorzenie znajduje się w kassic Je r  
w  gotowiźuie 136 Tal. 13 sgr. 6 fen.

any w ilości 14,650 Tal., na którego 
nych 3-J-procentowych 1420 Fal., i

Całkowity  zaś fundusz właściwy wynosi teraz w listach zastawnych 4-procent. 357,650 1 aI , 
i w 3 |-p ro c e n to w y c h  480,740 Tal.

W  końcu nadmienienia się, że wypowiedziane ze s trony  wierzycieli w roku 1848. i 1849. 
cz te ro -p rocen tow e  listy zastawne czyniły 828,275 Tal , i że" waluta za takowe wedle imiennej 
wartości w terminach wypłaty ,v gotowiźuie wyliczoną została, z pomienionych zaś listów za­
stawnych tylko 76,100 la l .  za i nawet nad imienną wartość sprzedaną, a reszta w połowie już 
wpłynęła i w drugiej połowie jeszcze w bieżącym roku wziętą zostanie z tunduszu właściwego 
do funduszu umorzenia, tak iż Zicuislwo na rzeczonych wypowiedzeniach prawie żadnej nie b ę ­
dzie miało straty. — P o z n a ń ; dnia 1. Maja 1850.

D y r e k c y a  JcHc r a l ua  Zi ems l wa .

Ceny la r su u c
w  mi e ś c i e

P o z n a n i u .

Dnia 3. 
1850 .

Maja

Pszenicy szefel 
Zyta . dt. .
Jęczmienia dt. . 
O wsa ,. ct 
Ta ta rk i dt- •
G rochu  . dt. •
Z ie m n ia k ó w  dt.
Siana cetnar  
S ł o m y  k o pa  .
M asła  garn iec

-  22
—  24
—  13

—  2 6  
— 28 
— 15 

1  -  
6 —  

1 20
Spiritusu beczką 120 kw. 802 Trail. 12—12;

od
tal.sgr.fn.

T i s T i  
-  2 6  8  
-  20 —

do
tal.sgr.fn.

- . 17 ,

7 2 5 r5  -  —  
1 1 5 -

9
1
5

8
l i

7

ał.


